
Pojedynczy nnmer 10 groszy.

W ychodzi na każdy w torek, czw artek  i niedzielę. 
P rzedpłata w W ągrow cu w  ekspedycji wynosi m iesięcznie 1,15 zł, 

. kw artaln ie 3,45 zł, z odnoszeniem  w  dom  m iesięcznie 1,20 zł, kw ar­
talnie 3,60 zł. Na poczcie miesięcznie 1,40 zł, kw arta ln ie  4,20 zł 
W razie w ypadków  spow odow anych siłą wyższą, przeszkód w  za- 

- W adzie, strajków  lub t. p., w ydaw nictw o nie odpow iada za dostar­
czenie pisma, a prenum eratorzy  mię m ają p raw a do odszkodowania. Cl

Adres Redakcji i Administracji W ągrowiec, żul. Kościuszki 5. Tel. 126. 
Ogłoszenia 12 groszy  w iersz milim., na  stronie 5 łam. Reklam y na 
stronie 4 ła m .: na 1-szej stronie 50 groszy, na  nast. 40 gr. za w iersz 
milim. W  dziale „Nadesłane" 40 groszy za m ilim etr. Dla poszuku­
jących p racy  20°/0 zniżki. Przy pow tarzaniu udziela się rabatu. 
Rękopisów' niezam ów ionych R edakcja nie zw raca. Ogłoszenia przyj­
m uje się do godziny 11-tej przed połudn. w  dniu w ydania num eru.
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L ikw idacja jacze jek  kom unistycznych
w  w o je w ó d z tw ie  k r a k o w ś k ie m

. 37 przywódców pod kluczem. — Akcja obejmowała powiaty: jasielski, gorlicki i ropczycki
Po uznaniu w miesiącu maju 1931 

r.przez ministra spraw wewnętrznych 
organizacji pod nazwą Zjednoczenie 
Lewicy Chłopskiej „Samopomoc*jża 
organizację nielegalną i rozwiązaniu 
jej na całym tereeie państwa li a 
skutek stwierdzenia zbrodniczej an­
typaństwowej''działalności tej partji,

? ^przybudówką"^ komunisty- 
pa ttji. Polski przez nią- kiero­

waną.. i utrzymywaną, utworzona 
została nowa „przybudówka" orga­
nizacji komunistycznej pod nazwą 
„Chłopska Przyszłość", która prze­
jęła program zlikwidowanej „Samo­
pomocy", celem kontynuowania ak"cji 
wywrotowej na wsi w myśl dyrektyw 
partji komunistycznej. Działalność 
na-rzecz tej organizacji, rozpoczął 
na terenie województwa krakow­
skiego b. poseł Stronnictwa Chłop­
skiego Józef Berek, który wszedłszy 
w porozumienie z szeregiem innych 
osobników o poglądach radykalnych 
b. członków „Samopomocy", jak ró­
wnież z wskazanymi mu przez partję 
komunistyczną działaczami komunis- 
tycznemi, założył w Krakowie Spółkę 
wydawniczą p. n. „ChłopskaKsiążka" 
która z kolei rozpoczęła wydawnictwo 
czasopisma p. n. „Chłopska Przy­
szłość", wychodzącego początkowo 
w Krakowie, a następnie.w Cieszynie.

. Niezależnie od akcji wydawniczej 
rozwiniętą postała w tęrejń&akcji org$> 

‘iłizacyjno -:ągitącyjna, wyrażająca; się 
-w zakłada ńiu p o 1 ijtycżny eh Kół-y Ćhłop- 
jśkiej Przyszłości*, przyc^erh całe 
^nastawianie akcji nacechowane było 
dąż n dści a rai w y yvr o to we mi, - z orjem . 
tacją pa zrl^ykalizoWanięTWŚt i parcie 
Vfó ' r e w o l u c j i . ' v  ; .... 
•; Na; dzień 2-go :iuteg'o;1932 zwo- . 
jany 'zostął do' j  Tarnowa f krajowy 
zjazd, delegató \sr1 „Chłopskiej Przy­
szłości", który-fhiał kierow­
nictwo krżjowe "i pfi wziąći jpchwały 

toślnośnie programu - i -dalśzej tak­

tyki partji, jednak zjazd ten nie do­
biegł do końca, gdyż na salę obrad 
wkroczyły organa władz bezpieczeń­
stwa, przytrzymując wszystkich ucze­
stników w liczbie 17 osób i odsta­
wiając do dyspozycji władz sądowych.

M.i.ędzy przytrzymanymi wówczas 
był Józef Berek, oraz wielu znanych 
władzom bezpieczeństwa działaczy 
wywrotowych, karanych sądownie za 
działalność komunistyczną i antypań­
stwową.

M ała  E n ten ta  ż  
z a n ie c h a n ia  p r ó t

P a r y ż ,  1. 4. Rozmowy ru­
muńskiego ministra spraw zagr,..Ti- 
tulescu, który przybył do Paryża, 
jako mandatarjusz trzech krajów 
Małej Ententy, toczą się w najwię­
kszej tajemnicy i dotyczą zasadniczych 
spraw stosunku Małej Ententy ’ do 
Francji i projektu paktu czterech,

ą tia  g w a r a n c y j  
> r e w iz jo n is ty c z n .

wysuwanego przez Mac Donalda 
i Mussoiiniego.

- Mała Ententa pewnej gwarancji, 
że pakt czterech nie zostanie urze­
czywistniony i że wszelkie próby 
rewizjonistyczne w stosunku do trak­
tatów pokojowych zostaną ostatecz­
nie zarzucone.

C z y  b ę d z ie m y  w
b a w e

W a r s z a w a ,  1. 4. W roku. 
bieżącym z inicjatywy organizacyj 
ziemiańskich i producentów włókien­
niczych mają być przeprowadzone 
sensacyjne doświadczenia rolnicze na 
specjalnym obszarze doświadczalnym

P o l s c e  u p r a w ia ć  
słnę ?

pod Zaleszczykami w miejscowości 
najbardziej wysuniętej na południe, 
zasiane będą różne gatunki bawełny 
z nasion sprowadzonych z A-m ery ki 
i z Turkestanu.

Z a g a d k o w e  -badanie g r a n ic y  - p o lsk ie j  
p r z e z  o f ic e r ó w  R e ic h s w e h r y

"j granicy pclsko - niemieckiej w Ł?a~ 
; giewhjicach, jpowieoie, świętoehjowić- 
- kim. * przybyło około !100 żołnierzy 
‘Reichswehry, kilku oficerów nięmiec-

• “  K-atowice, i . 4..^W czwartek 59; 
;godzv 5-teji popoł. zjawiłV§ię-nai grą-* 
Ó.iCy piemiecko-'.polskiej w.Szarkjti,

;powiat . ^więtochłówięki," i  oddział 
•Reichswehry, złożony \z  40 żj)łnierzy> 
•kilk.u i eficeró w; i . j l . ty  w i I r f ę g o C y  - 
-Wilnyj.;’ fen ^idfórmówił woj,skowych' 
;o granicy r dokónał kilku £d]ęćlf6&. 

jiograficznyęh, ojaz ; urzędu!; celnego- 
p ę l g r a n i ę z u . ‘ ;

-X\ Ońegdaj znę<wu' :.zajtohąłó' kflśa 
?.amodhodow i iutobns fna-1 odcińókr.

«..v 7 ' =V 'i. 'I V '

*kich,•‘wraź z mężczyzną cywilnym. 
*; Mężczyzn a  ten i-oficerowie rozłożyli 
imapy-: L-szczegółowo badali g-rarfidg- 
! p o 1 s kp ‘ ^  i ójn ffe c k ą ,• ;p o c z e"rń o ój e c la ął.i 
do Bytomia. '*•; i . ' ’"

■i "Tó; żagadkoWe' od wiedzenie nd-; 
ścinków graniczńych.jest.ró^hie' przez* 
ńnięjsęowąjfludftbść 'komentowane. ■'

‘ Ń i e s ł ^ h ą h e  z a j ś c ie  ria d w d r o u
v :_ , A  S r - ; w

G d a ff;ś k.-- Tętni HhiWi jechał ; 
pociągiemy z; Tczewa do-Gdyni oby- 
"wateł.polśki, ;KrąjeWskL* Miał przy

trzech • o^bni$^W,-;)źtó£gj[^f-zeradcą,; 
zaciągnęli go.*dó-FWartowni celdej- 
i rzażądali podniesienia .rąk jjo gótiy. 
ł^Ównocześhiezaeżęto go rewidować.' 

j.Ńaśfępnie obejrzawszy paczkę, .którą ■ 
Krajewski, m ia£priy sobie,; zasłonięto

" Jak na, ;p  a plete nr-/ źa cifę to go bić pięś- 
mą l n i elosz ć£ęd ż&jąc twa rży, iCya-4 

-TJewsŁi strącił przy to® bóść, a w dwie-

~ j  , —. -c*--- .j;. o  — :v - ̂
resztowawo.- MInjóy*;źe^. zeżnąłj niż.; 

•':iy&ókflćż^e$d&ł"^ęż-<Gjańsk :i" jń -. 
‘ Wiódł stegp, posiadaniem* biletu ;kó'te- 
• jowegó." <(o 1 Grdyni,.- istarano^się :'go,
, -zhńrsić - do zątnabia,- ż'e "gilźy- ,widzł‘ 
jdoLGdknskai *' "• ;.;5 ’

s t a m h g i t i n u  w

ą G o  ftó; to  W , KsOmii^arz- L | g i ¥
- G d a ń s  k j^l/ 4Y' G^ński;.Śtahl,; I'cerąńii ='o*mówł-- krytycznie .'Wyaikj 

hełm, urządził -ooegdai;-w doliny  ćwiczeń,•„.stwierdzając p ^ y  ko^cuyże 
►leśnej Renri^ttentądl pod'Oliwą ma-' ;;móźc'...t główn.olFonrodzą^empi; P.ruś 
:n«Tyi; oraz pćzegiąM swych sił. In* ;V^sBiqd"njćh "b;r.i.Olenbu^;o^'izamei- 
•■;spekcji pokonał w zastępstwie, głów-. :udo,wąć, -że gdański# k.bi^pań:j.ę StahiL 
nódówodzące*§o naiPrusy Wschodnie, {heifdu żnajduja si^w-.e^lepszęm>pd- 
hr.p.Olenbprga' genóPetorjwObtoczeniu ^gótowiiy^y.- -:Ną;zakóń-eżenie^ep"im- 
dowódców tojejsc^ycK".; prezy' ińfh^róej7,P^y.la_0się' defilada

r.W ro.anewrachfjbrały'.udziaj, 3 odę óddztałóvv;-ŚtahłhejinQ: przed."gfenvPe- 
dżiąły w pełnym rynsztunku wojen* , yteręt^^. . 0 ; ; . .  >v • .■
nym, które urządżfty" ićastęphie ćwi? .Eafct- urządzenia przez S^hlhelra 
częnia terentiwe oraz--ćwiczenia w mśtiewróW L ćwictęń wojsdcQWyęh-tią, 
strzelaniti (!!):-'; j ; '- terenie miasta handlowego,Ow; okrer.

Po róanew.rach ?gen. Peter z ofi- sie',' w ,którym nagromadzenie mat-er-

. jału .palnego przeżutego rodzafu-im- 
‘ pręży., czyni specjalnie, niebeźpiecz--. 
m etń^ -.-j e St': ;W i eie- m ów i ą>c e i powinnb"'1 
dać ̂ odp^wiedzfaln^ę' ża" sytuapję w> 
Gdańsku !czynnikom. Ligi Narodów; 
do myśle&ia. ; ‘u * ;. ; . j
•• ' l  '  . -
Rozwiązanie * „Ruphu- Młodych1’!

• L w ó w,' Ną jtereniś wojewódż- •-
twa* lwowskiego rożwiązana: zogjąia fi 
podstawie obowiązujących: przepisów - 
placówka Młodych4, jako 'ż'agjią-;:' 
zająca ; beżpiecżfehstwó; sp.okojoyvi;'i pe-'- 
rządk.eWi; publicznemu. Eównoożesni-, 
na tyenię. Prztytiyślafrozw.i^anę izosta-:' 
"ło ŚtowąrzyszenJe. pod nazWą ,,-Żrzesze-i: 
nie; młodzicy- liatodowej"/ ^tóre. stano-1 i 
wi ."pMcÓWk̂  „Ęuchu ;Młodyę&".";"i; \  ",

• ; P ię ^ p le ta k  d z ie w h ^ n k a  " ;; 
-• ; : ;Sj^on|łia ria: sthśie^.;:' ; > ■" 
■ \ B.;-U d a;p e yłł, j . 4i ’ ĵ ecżke->

'■mjitur : %oąpszĄ -o wstrząsającym -wy- '
' padkp. > SąeŚGipro1 dzieci bawiło, śtę;- 
nd’. bó(JWbVzu-r; jednego i z dbffeo^, ' 

„wznosząe^olbłżymj; stos drzewfa, ,Mó- •: 
Vr  ̂ ^spajił^' -J j i ,Vr ‘
r  • W. ;;p.ęw.ny,nł;:f. mo:meńci.ę:;. 5-lyinia 
dżiewcjy.tjka: -- żarty" ■'Wskoczyła .

; do .plómięhij ; j ’;Żyjvcem;’. śt^.;spoiła. 
Gdy>ri"^,i^6=^pzpac^enb rodzice,f 
zostaliJ iiS: ,ty^8-‘ zwęglone 1 zwłoki 
twego? dziecka, j  - • -J

Francja nie opuści swych sojuszników
Pa r yż ,  1. 4. Według „Le 

Matin" minister Paul - Boncour za­
pytywany na onegdajszym posiedze­
niu komisji spraw zagranicznych Izby 
deputowanych o kwestję rewizji trak­
tatów, stwierdził z naciskiem, że 
Francja . w żadnym wypadku uie 
opuści swych przyjaciół i nie po­
weźmie niczego bez zasiągnięcia ich 
opinji.

Kontrola cen węgla
W związku z ukazaniem się roz­

porządzenia ministra przemysłu i han­
dlu o uregulowaniu cen węgla w 
sprzedaży z kopalń na rynek krajo­
wy, minister spraw wewnętrznych 
zwrócił się do wojewodów, poleca­
jąc im kontrolę detalicznych cen 
węgla. W szczególności wojewo­
dowie zwrócić mają uwagę, czy ce­
ny te zostały w handlu detalicznym 
obniżone odpowiednio do obniżki 
cen hurtowych.

Winni pobierania za węgiel nad­
miernych cen detalicznych, nieodpo- 
wiadających obniżonym cenom hur­
towym, pociągani będą do odpowie­
dzialności karno-administracyjnej lub 
karno-sądowej.

Lotnik sowiecki ze spadochro­
nem wylądował w Polsce 
Wi l no ,  1. 4. Na pograniczu so- 

wjieckiem na odcinku Domaniewice 
zdarzyła się katastrofa lotnicza. L 

SowJecki •«samolot wojskoyyy zAr 
palił się w -pobliżti wsi Mfekrowce 
na wysokościAkilkudziesięciu metróyp; 
Jeden z  lotrjików przy pomocy -spa­
dochronu wylądował* szczęśliwie-'. 
ł-znalazł; się; na'''teVęme* Polski,-, drugfc 
|aś, wraz »z -samolotem ruji;§ł pó : 
stronie sowie.ęki?ej,.. . 1 Los Lrtnika, 
który;- spadł i stćoriie sowieckiej, 
jest nieznany-' Lotąik po Stronie 
pplskiej .wylądować, b^z szwanku, zA r  
.opidk.owółjr: śfę; ni hi władze .polski^;

: U- Bezbożnicy:'sowieccy. .
- ;pPzeóiwśWiętQwąniu Wielkiej nocy;

o s  kw 9.; „łZvfe-wojająćych bez-;
; boźników"-: opracował pmjektytegćF* 
‘ roczpej k.aihp&bji antyrel i gi j ne*ó*

ioi?tetnia-.vJŚpagaln^bjjuwąga ma być 
śkięjowana. ną:Xvieś-;7gdzi -̂ katópanją-: 
przęeiv/k(>;; obchodzeniu ś^iątpWieF 
feahbeny.ch-' ma" .być mftyw"owank; 
szkodliwością :̂ vfęto>ranta" w ^kresie: 
WiP-kennyfcb"rofiót w‘polii/ji kwUtnia-. 
‘wyjędzie fia wiĆŚ kjPKa d>ie%iąt. błygąd 
•beźbożników,: poparzonych W" apa- " 
"raty radjbwe o-taż Ę  Iji^atW.ę"atę-?' 
Iśłyfcz n ą.;..: -So iiijęckS;; • wydawnictwu -, 
Ipańetwoyye;. wj0ało-;ż sżfereg książek 
; i; bbószup.b treści ajkłyriełjgijnf#j;*; tyT .. 
ąiiąlógicfuy" sposób jrroję^tpwanaj^t'.? 

fikcja própagąflBo vi^‘ krzepi wkó ży-V? 
tdowśium;;świSS&Sl i rnuzui-;1*-
mańśkierap o b c h o d z i:'Ku-rb'anb'ajfa- :

4;; ; ; * r-; p -"; v... '- ;•
TranciJz ̂ iobyTretó^fd w ysokośei -
-V1 i vna i^m slbde .■*J':> <7 
ć-' v P,a r j y 2 9 . . Tpjbf;jfianciiskt-■ C'8- ;V 
jinditie pbhifirękoirU;^^boip.yojji, wżbi-:- • 
ja jąć  flió ml juafcyaiy, T^ięzyjG^pąis^et - - 
"Rhone o śftn-iku-'^'600''Sp:̂  'f2;8f5'm.: ;» i , L„ • c.:.'■■>aiii»Miwwwilt.Miiiiip|>i w tm m u śm ą a + m m k m m m
T^aihiątajmy, ^  'WilSo^b^jedno 
-z;najpiglmiej^eli miaśt^oFśki! - 
■:. Złóżmy cfiatę-na totoWanie 
Bazyliki Wileński^-2 kwietnia r.-b.
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przegląd polityczny i gospodarczy
nawet w umysłach oświeconych, 
skądinąd — wybitnych. Udzielenie 
szerokich pełnomocnictw Rządowi — 
w Senacie nawet bez dyskusji — 
jest również wyrazem tych „nowych 
form" stosunku ciał ustawodawczych 
do władzy wykonawczej. Jest to 
stosunek rzetelnej współpracy i wza­
jemnego zaufania. Oczywiście, u- 
dzielenie pełnomocnictw, dających 
możność rządowi pracy prawodaw­
czej we wszystkich dziedzinach, prócz 
zmiany Konstytucji, nie znaczy wcale 
że w okresie bezczynności ciał pra­
wodawczych Polska będzie zasypana 
przez Rząd nowerni ustawami, roz­
porządzeniami, dekretami itd. Ze 
Rząd nie kwapi się bynajmniej do 
pozaparlamentarnej pracy ustawoda­
wczej, dowodem te dziesiątki ustaw, 
które zostały przeprowadzone przez 
ciała parlamentarne podczas sesji u- 
biegłej, z których znaczną część 
mógł był załatwić Rząd, na mocy 
pełnomocnictw poprzednich. Chodzi 
o sprawność i ruchliwość aparatu 
rządowego, którego wymaga wzmo­
żone obecnie tętno życia. Straciliśmy 
już niejedno na zbyt zazdrosnem pil­
nowaniu swych prerogatyw przez 
ciała prawodawcze. Dość przytoczyć 
jeden przykład. Rząd niemiecki w 
swoim czasie podniósł wysoko stawki 
cc lne na różne artykuły, importowane 
z Polski. Na drodze normalnej dzia­
łalności ustawodawczej Polska mogła 
reagować na te zarządzenia dopiero 
w jakieś pół roku po ich wydaniu. 
Polska straciła na tem miljony zło­
tych, czego można było uniknąć, 
gdyby rząd posiadał dostatecznie 
szerokie pełnomocnictwa w zakresie 
spraw' celnych.

Akcja niżki cen wyrobów prze­
mysłowych, jaką prowadził Rząd od 
kilku już miesięcy, w celu zamknię­
cia t. zw. „nożyc" t. j. rozpiętości

pomiędzy cenami produktów rolni­
czych i wyrobów przemysłowych, 
została ukończona. Wyraziła się 
ona w obniżce cen węgla o 20 proc. 
na cele opałowe i o 17 proc. na cele 
przemysłowe, żelaza sztabowego 
o 20 proc.-, blachy, drutu itp. o 19 
proc., benzyny o 12 proc., cementu
0 25 proc., papieru o 30— 15 proc.
1 t. d.

Wcześniej jeszcze, jak wiadomo, 
zostały obniżone ceny niektórych 
wyrobów monopolowych, jak — spi­
rytusu, wódki, cygar, papierosów, 
machorki. Obecnie wysiłki Rządu 
skierowane będą ku obniżeniu cen 
ga?u i elektryczności oraz — ku 
dopilnowaniu, by osiągnięte zniżki 
cen wyrobów przemysłowych istot­
nie dotarły do konsumentów. Na­
tomiast w społeczeństwie w chwili 
obecnej powinno się ugruntować 
mocne przeświadczenie, iż akcja zniż­
ki cen została ukończona i dalszej 
zniżki spodziewać się nie należy. 
Wiadomo, że oczekiwanie zniżki cen 
wywołuje z reguły pewien zastój na 
rynku. Kupiectwo powstrzymuje się 
od odświeżania swych zapasów, w 
oczekiwaniu na zniżkę. Moment 
ten niekiedy wyzyskiwany bywa 
złośliwie. Dość powiedzieć, że 
Skarb Państwa poniósł dotkliwe 
straty, gdy po zniżce cen wyrobów 
monopolu tytoniowego puszczona 
była złośliwa pogłoska — prawdo­
podobnie przez przemytników tyto­
niowych — że wkrótce nastąpi nowa 
zniżka, znacznie wydatniejsza. Dla­
tego, w interesie normalnego biegu 
naszego życia gospodarczego leży, 
by do świadomości całego ogółu 
społeczeństwa przenikła świadomość, 
że akcja zniżki cen wyrobów prze­
mysłowych jest już ukończona, nie­
ma więc żadnego powodu do pow­
strzymywania się od zakupów.

T e le g r a m y  N a r o d o w e j  A jen cji 
T e l e g r a f i c z n e j

Tygodniowy
Sejm udzielił rządowi szerokich 

pełnomocnictw we wszystkich spra­
wach, z wyjątkiem zmiany Konsty­
tucji. Prezes klubu sejmowegoBBWR 
w przemówieniu uzasadniającem gło­
sowanie za pełnomocnictwami, wska­
zał słusznie, że Państwo Polskie 
wypracowuje jakieś nowe formy swej 
organizacji wewnętrznej. Istotnie, 
jeśli uprzytornnimy sobie choćby 
przebieg ostatniej sesji ciał ustawo­
dawczych, dostrzeżemy łatwo zasa­
dniczą linję, po której te formy or­
ganizacyjne się rozwijają. Wypływa 
ona z zasadniczo różnego stosunku 
do Państwa, jego idei i organizacji, 
aniżeli w światopoglądzie liberalisty- 
cznym.

W poprzednim, do r. 1926-go 
rozwoju państwowości naszej, której 
wyrazem była Konstytucja marcowa 
i ustrój przesadnego parlamentaryzmu, 
który się na niej opierał, Państwo 
traktowane było jako coś zewnętrz­
nego, obcego, poniekąd nawet wro­
giego w stosunku do obywateli. O- 
bywatei poszukiwał tedy form i te­
renów, na których mógłby swobodnie 
przeciwko Państwu się bronić, wal­
czyć z niera. Ciała parlamentarne, 
organizacje par tyj i stronnictw poli­
tycznych, organizacje gospodarcze, 
samorząd terytorjalny, stowarzyszenia 
kulturalne, zrzeszenia zawodowe — 
wszystko to, były według pojęć do­
tychczasowych, tereny, na których 
obywatele mieli prawo, a poniekąd 
nawet obowiązek bronić się przeciwko 
Państwu, a więc walczyć z niem.

Obóz, zwany popularnie „sanacją" 
zamiast idei walki z Państwem, po­
stawił ideę współdziałania z Państwem. 
Punktem wyjścia jego pracy ustawo­
dawczej nie są uprawnienia jednostek 
i grup społecznych, ale — dobro, 
interes Państwa. Jeśli z tego stano­
wiska spojrzymy na działalność u- 
stawodawczą sesji ubiegłej, dojrzymy 
łatwo tę przewodnią ideę zarówno 
w ustawie samorządowej, jak w u- 
stawie o wyższych szkołach akade­
mickich, jak w ustawie o ubezpie­
czeniach społecznych. Zarazem zro­
zumiemy, dlaczego działalność usta­
wodawcza przewodniego obozu po­
litycznego w Polsce natrafia na tak 
zacięty opór nietylko partyj polity­
cznych, ale nawet jednostek wybitnych 
skądinąd bardzo nawet szanownych 
(rektorowie, znaczna część profeso­
rów — wobec ustawy akademickiej). 
Polska wypracowuje „nowe formy", 
które są wręcz przeciwne formom 
„gasnącego świata61. Przełamywanie 
nałogów myślowych jest tedy trudne

W a s z y n g t o n ,  1. 4. Prezydent 
Roosevelt — wobec krachu banków 
— powołał na doradcę finansowego. 
Stanów Zjednoczonych Ameryki Pół-' 
nocnej p. posła Rybarskiego z War­
szaw}'. *

Rzym,  1. 4. Z powodu rezyg­
nacji posła Potockiego, ambasadorem 
polskim przy Kwirynale został za­
mianowany i zyskał pochopną zgodę 
rządu włoskiego na to stanowisko

były drogerzysta, p. Lewandowski. 
*

B e r l i n ,  1. 4. Na honorowego 
prezesa „Międzynarodowej Federacji 
Machabenszowych Związków" w wal­
ce z Hitlerem powołano zaszczytnie 
zasłużonego szermierza ideałów sy­
jonistycznych p. posła Strońskiego. 

❖
Warszawa,  1.4. Dzięki usilnym 

zabiegom „StronnictwaNarodowego"

Wolne posady
1. Konkurs na posadę redaktora.

„Gazeta Wągr.“, osierocona po 
dobrowolnem odejściu nieodżałowa­
nej pamięci tęgiego publicysty i he­
roicznego krasomówcy p. T. ogłasza 
z dniem 1. IV. konkurs na stanowisko 
nowego redaktora.

W a r u n k i :
a) dobroduszne, pogodne, a przy- 

tem chytre usposobienie, celem sku­
tecznego podejścia i zjednania pano­
szącej się wciąż jeszcze sanacji,

b) wyższy census naukowy na 
wzór poprzednika,

c) widoczne stygmaty męczeństwa, 
uzyskane w walce z masonerją w sze­
regach bohaterskiej OWP. Wyna­
grodzenie — według umowy z na­
czelnym organem N. D. w Poznaniu.

„Kościuszko” w Gdyni
G d y n i a ,  1. 4. Przypłynął do 

Gdyni z doków Stoczni Gdańskiej 
statek „Kościuszko", który został 
tam gruntownie odnowiony i obecnie 
w Gdyni przygotowuje się do podróży 
do N. Jorku, w -którą uda się po 
powrocie „Pułaskiego", t. j. 5-go 
kwietnia br.

Dobre i to
Wobec ustawicznych prewokacyj 

i pogróżek pod naszym adresem ze 
strony hitlerowców ruszyły dziś nocą 
bojowe oddziały b. OWP. w stronę za­
chodniej granicy.

Wróg na widok błyszczących groź­
nie mieczy w klapach mundurów, oszo­
łomiony potężną ich pieśnią pierzchnął 
w nieładzie.

udało się wreszcie zlikwidowaćArmję 
polską i rozwiązać Przysposobienie 
Wojskowe. Do obrony narodowych 
mandatów powołuje się dotąd aresz­
towanych bohaterów OWP, uzbrojo­
nych w butelki i kijaszki i zaprawio­
nych do boju przez bicie profesorów, 
przez rozbijanie wystawowych szyb 
itd. Szeregi te zostaną wzmocnione 
resztkami narodowych wojaków, m. 
in. i wągrowieckiej bonowszczyzny. 
Dotychczas dowództwo zostało na­
pędzone do Pikiliszek. Sztab nowej 
narodowej armji utworzą redakcje 
„Gazety Warszawskiej" i „Kurjera 
Poznańskiego", po odbyciu jedno­
dniowego kursu wyższej wiedzy woj­
skowej. Naczelne dowództwo obej­
mie prawdopodobnie p. marszałek 
Trąmpczyński, przefasonowany na 
marszałka wojennego. W ośrodkach 
narodowych przeprowadza się już 
zbiórkę na ufundowanie buławy.

EDGAR WALLACE 78

C złow iek, k tó ry  kupił jConcłyn
POWIEŚĆ
(Ciąg dalszy)

Siedząc samotnie przy stoliku wy­
woływał w myśli obraz jej pięknych oczu, 
czystego owalu jej twarzyczki, jej pro­
miennego uśmiechu.

Potrząsnął głową. Nie widział przed 
sobą wyjścia z matni, w którą był wplą­
tany.

Dokończył śniadania i przystanął na 
stopniach przed klubem, rozglądając się 
za wolną taksówką. Już wsiadał dp 
samochodu, gdy do klubu wszedł posła­
niec, a woźny wybiegł wnet z listem w 
ręku, czyniąc znaki, by samochód się 
zatrzymał.

— To nadeszło w tej chwili, — po­
wiedział.

King Kerry otworzył kopertę i prze­
czytał :

„Po raz ostatni żądam widzenia się 
z panem. Jutro jadę do Ameryki Po­
łudniowej, by zdobyć na nowo fortunę. 
Proszę przyjść do mnie, do domu przy 
Park Lane. Może się pan niczego nie 
obawiać16.

— Poraź ostatni, — powtórzył King 
Kerry. Zmiął list w dłoni i wsunął dó 
kieszeni.

— Odpowiedzi nie będzie, — rzekł, 
zwracając się do woźnego. Niech 
pan każe jechać pod Nr. 104 Park 
Lane.

ROZDZIAŁ XXX.
Człowiek, który stracił i odnalazł żonę

— A więc przyszedł pan ? — spytał 
Herman.

— Po raz ostatni, — odrzekł Kerry. — 
Zapewne...

— A to co? — spytał nagle Her­
man.

King Kerry położył na stole gazetę, 
którą kupił po drodze. Miał w podej­
rzeniu zamiary Hermana i chciał zajrzeć 
do jakiegoś dziennika, aby sprawdzić 
daty odjazdu statków pasażerskich do 
Ameryki Południowej, by przekonać się, 
czy jest statek, odchodzący dnia następ­
nego.

Stwierdził, według listy odchodzących 
statków, że Herman mówił prawdę.

Ale Herman coś innego dojrzał w 
gazecie. Pochwycił ją gwałtownym ru­
chem i pobladł nagle.

Poprzez jego ramię Kerry przeczytał 
wielkim drukiem wypisane nagłówki:
„STRZELANINA W WHITECHAPEL66 
„Aresztowanie znanego anarchisty"
„Napastnik złożył szczegółowe zeznanie" 

Herman czytał szybko. - Aresztowa­
nym był Micheloff we własnej osobie. 
Teraz człowiek ten zezna... wszystko. 
Wszystko wyjdzie na jaw. Rosjanin 
nie zawaha się przed wydaniem wszyst­
kich i każdego dla ratowania własnej

skóry i uzyskania łagodniejszego wy­
roku.

A więc już złożył szczegółowe ze­
znanie !

Jakiej treści ? Dziennik pisał o tem 
bardzo zwięźle i oględnie. Więzień złożył 
długie zeznanie. Wszczęto już śledztwo 
w celu stwierdzenia jego prawdziwości.

Dalej gazeta donosiła, że policja po­
szukuje właściciela dużej sumy, którą 
znaleziono przy aresztowanym.

A więc wszystko się wyda! Herman 
rzucił gazetę na stół. Gra dochodziła 
do kresu. Jeszcze jedno rozpaczliwe 
posunięcie, a potem: „Zegnaj Hermanie 
Zeberliewie 1“

— Czy ta wiadomość jest tak bardzo 
niepokojąca ? — spytał King Kerry.

— Niezbyt, — odrzekł Herman. — 
Zmienia ona trochę moje plany. Może 
być również, że zmieni ona i pańskie. 
Mam baidzo niewiele czasu. — Spojrzał 
na zegarek. Kerry zauważył leżącą na 
krześle walizkę, a przy niej palto, i do­
myślił się, że Herman przygotowany był 
zawczasu do natychmiastowego wyjazdu.

— Ale ten krótki czas musi być 
wyzyskany, — dodał Herman. — Po raz 
ostatni, Kingu Kerry, czy zechcesz- mi 
dopomódz ?

— Dając ci pieniądze ? Ile już razy 
przychodziłem ci z pomocą, a ta  pomoc 
została wykorzystana przez ciebie, by 
mnie zwalczać?

— Potrzebuję miljona, — odrzekł 
Herman. — Jadę do Ameryki Południo­
wej, gdzio otwiera się szerokie pole 
działania, dla człowieka mojej inicjatywy.

— Ode mnie nic nie otrzymasz.
— Zastanów się nad tem... teraz!
Kerry podniósł wzrok. Ujrzał skie­

rowaną przeciwko sobie lufę rewolweru.
— Zastanów się nad tem, albo zgi­

niesz ! — powiedział Zeberliew spokoj­
nie. — Powiadam ci, że jestem w osta­
tecznej rozpaczy. Muszę ten kraj opuścić 
natychmiast, i o ile ty mnie nie poprzesz, 
nietylko pieniężnie, ale i przez osobiste 
poparcie...

Rozległo się głośno stukanie do drzwi 
na dole. Blada i mizerna twarz Żeber­
kowa stała się trupio biała, podszedł bo­
kiem do okna i wyjrzał ostrożnie. Przed 
drzwiami stało trzech mężczyzn, niewąt­
pliwie policjantów w cywilu.

— Oto koniec, — rzekł Zeberliew, 
i strzelił.

Gdy to czynił, King Kerry pod­
skoczył i podbił mu rękę. Zwarli się 
obaj, białe dłonie sięgnęły do gardła 
Kerry’ego, ale ten znał siłę napastnika... 
i jego słabość.

Szamotali się moment, ale już po 
chwili Zeberliew był obezwładniony w 
uścisku przeciwnika. Kerry obrócił do­
koła bezsilnym napastnikiem, gdy nagle 
drzwi otworzyły się z trzaskiem i dwóch 
wywiadowców wpadło do pokoju.

Zanim zdołali pochwycić więźnia, 
ten zdołał się wyrwać i podnieść rewol­
wer, który mu wypadł z ręki podczas 
walki z Kerry’m. Dał się słyszeć strzał 
i Herman Zeberliew, ze swoim drwią­
cym uśmieszkiem na ustach, osunął się 
na podłogę.

Kerry ukląkł przy nim, podtrzymu­
jąc opadającą głowę.

— Masz szczęście Kingu, —- rzęził 
konający Herman. — Masz szczęście ty...
i... twoja Elsie...

(Dokończenie nastąpi).



NIEDZIELA, DNIA 2 KWIETNIA 1933 R.

KRONIKA
K A L E N D A R Z Y K

N iedziela, 2 kw ietn ia. F ranc. ń Paulo 
W schód słońca g. 5,10. Zachód g. 18,09 
W schód księżyca g 8,36. Zachód g. 2,08 
Poniedziałek , 3 kw ietnia. R yszarda, b. k. 
W schód słońca g. 5,08. Zachód g. 18,11 
W schód księżyca g. 9,39. Zachód g. 2,50

Wzmacniajmy polski stan posia­
dania na ziemiach zachodnich. 1) 
Jest do sprzedania letnisko i kąpie­
lisko obszaru 2 morgów, bardzo ład­
nie położone nad dużem 1.000 mor- 
gowem jeziorem, 2 minuty od dwor­
ca. Budynek nowo wy budowany, 9 
pokoi dla gości, bufet i kuchnia, dwie 
duże werandy, szatnia z 20 kabina­
mi, 6 łodzi, przyrządy gimnastycz­
ne, huśtawki dla dzieci, śliczna pla­
ża i lasek z stołami dla gości. Cena 
25.000 zł.

2) W jednem z miasteczek w 
południowej części woj. poznańskie­
go może się osiedlić dekarz-Polak.

Bliższych informacyj udzieli Dy­
rekcja Okręgu poznańskiego ZOKZ. 
Poznań ul. Fredry 7 po nadesłaniu 
znaczka pocztowego. (ZAP)

Czwartkowe plenarne posiedzenie 
Rady Miejskiej zagaił przewodniczący 
p. Haławski i po załatwieniu wstę­
pnych formalności przystąpiono do 
porządku dziennego.

W punkcie pierwszym odczytał 
radny Sprutta sprawozdanie z rewizji 
Głównej Kasy Miejskiej za czas od 
21 stycznia do 20 marca 1933 r.

Następnie Rada Miejska zatwier­
dziła uchwałę Magistratu w sprawie 
kupna placu od p. Dolatkowskiej 
i zaakceptowała ofertę notarjalną. 
Plac ten został zakupiony za cenę 
1000 zł i posłuży do usunięcia ostrego 
i niebezpiecznego zbiegu ulicy 
Kcyńskiej i Janowieckiej. Prace od­
powiednie zostały już podjęte.

Bardzo ciekawy był punkt trzeci, 
mianowicie sprawa herbu miasta 
Wągrowca. Rada Miejska przychy­
liła się do uchwały Magistratu i odtąd 
Magistrat będzie używał pieczątki 
zamiast z godłem państwa, z herbem 
miasta. Herb będzie miał wygląd 
następujący : Tarcza podzielona na 
cztery części, w pierwszem polu ręka 
z mieczem (herb pogoni), w drugiem 
mnich cysterski z rękoma złoźoaemi

do modlitwy, w trzeciem litera W 
(Wągrowiec), w czwartem topór.

W dalszym ciągu przyjęto uchwa­
łę Magistratu dotyczącą ustalenia 
poborów dla nowego burmistrza, 
które wynosić będą: grupa 8 -j- 15°/e 
dodatek reprezentacyjny. Nowy bur­
mistrz będzie mógł również korzy­
stać z mieszkania magistrackiego."

Ostatnim punktem była sprawa 
wyboru dotychczasowego burmi­
strza. Przeprowadzone głosowanie 
dało wynik następujący : Głosowało 
18 radnych, oddano 10 kartek z na­
pisem „nie“, a 8 czystych. Wobec 
tego nastąpi rozpisanie konkursu na 
nowego burmistrza. Jak nam wia­
domo, p. burmistrz Kuchczyński nie 
ubiegał się o ponowny wybór, gdyż 
osięguął już najwyższy stopień eme­
rytury.

Po odczytaniu protokółu, prze­
wodniczący posiedzenie solwował.

W pokoju dla publiczności było 
przepełnienie. Przysłuchujący się 
z zaciekawieniem śledzili przebieg 
obrad, które toczyły się rzeczowo 
i spokojnie.

Ogłoszenia droftne do 12 słów
obliczam y 50 groszy.

W y k r y c ie  d w ó c h  k o ś c io t r u p ó w  
w  p iw n ic a c h  h o te lu

Na tro p ie  ta je m n ic z e j z b ro d n i

W ągrow iec
Koncert orkiestry cygańskiej.

W sobotę od godz. 7-ej wlecz, koncer­
tować będzie w kawiarni p. Grabarza 
orkiestra cygańska. Gospodarz za na­
szym pośrednictwem zaprasza wszystkich 
swoich gości.

W niedzielę, dnia 2-go kwietnia 
o godz. 10,30 przedpoł. odbędzie się 
w Miejskiem Gimnazjum Zeńskiem 
w Wągrowcu konferencja wywia­
dowcza dla Rodziców uczenie wszy- 
skich klas gimnazjalnych, oraz ucze­
nie i uczniów klas wstępnych za III 
okres klasyfikacyjny bieżącego roku 
szkolnego.

Kto będzie burmistrzem naszego 
nadwełniańskiego grodu. Ponieważ 
kadencja dotychczasowej głowy miasta 
kończy się w październiku rb., chodzą 
po mieście pogłoski, że stolec ten ma 
objąć M. Asłowski.

Odczyty i kursy budownictwa
betonowego. Urząd Wojewódzki, do­
ceniając budownictwo betonowe, orga­
nizuje cykl odczytów i kursów budow­
nictwa betonowego. Odczyt taki dla 
obwodu Wągrowiec, Gołańcz, Damasła­
wek i Łekno odbędzie się w niedzielę, 
dnia 2 kwietnia br. o godz. 13-tej 
w sali p. Rossy w Wągrowcu.

Komunikat. Polski Czerwony 
Krzyż Oddział w Wągrowcu komu­
nikuje, że walne zebranie członków 
Oddziału Polskiego Czerwonego 
Krzyża w Wągrowcu odbędzie się 
we wtorek, dnia 11 kwietnia 1933 r.
0 godz. 17-tej w gmachu Starostwa 
(pokój 16) z następującem porząd­
kiem o b iad :

1) Zagajenie.
2) W ybór prezydjum walnego 

zebrania.
3) Odczytanie protokółu z ostat­

niego walnego zebrania.
4) Sprawozdanie zarządu: a) pre­

zesa, b) sekretarza, c) skarbnika.
5) Sprawozdanie komisji rewizyj­

nej i wniosek o udzielenie absolutor- 
jum dla zarządu.

6) Dyskusja nad sprawozdaniami.
7) Propozycja o wybór dalszych 

dwóch członków zarządu.
8) W ybór dwóch członków zarządu 

w miejsce ustępujących (§ 24 statutu 
P. C. K.).

9) Program pracy na przyszłość
1 ustalenie budżetu.

10) W ybór 5-ciu delegatów na 
Walne Zebranie Okręgu.

11) Wolne głosy.
12) Zamknięcie.
Ze względu na ważne punkty 

obrad, zarząd prosi o przybycie wszy­
stkich członków.

Sympatycy i goście mile widziani. 
Zapisywać się mogą także nowi 
członkowie.

Zarząd Oddziału
Polskiego Czerwonego Krzyża 

w Wągrowcu
Sekretarz Prezes
Koperski Dr. Likowski

lek. pow.

W Nakle natrafiono na ślad zbro­
dni z przed kilku laty, która ze 
względu na swe tajemnicze tło wy­
wołała tak w mieście, jak i w oko­
licy wielkie poruszenie. Otóż pod­
czas prac ziemnych w hotelu Cen­
tralnym nad przebudową piwnicy na 
lodownię znaleźli robotnicy 2 kościo­
trupy, przykryte tylko 20-centyme- 
trową warstwą ziemi. Jeden kościo­
trup był ułożony na wznak, a drugi 
na nim w odrotnej pozycji. Jak wy­
kazały pobieżne oględziny, tajemni­
czą zbrodnię popełniono nie tak da­
wno, bowiem na kościotrupach trzy­
mały się jeszcze niezupełnie znisz­
czone części, ubrań.

Zebranie rodzicielskie. W ubiegłą 
niedzielę o godzinie 5-tej odbyło się 
zebranie rodzicielskie klasy IVb tu­
tejszej szkoły powszechnej. Zebranie 
poprzedziły popisy uczenie, na które 
składały się: deklamacja, inscenizacje 
pieśni i czytanek. Popisy spotkały 
się z ogólnem uznaniem zebranych, 
szczególnie wówczas, gdy zebrani 
dowiedzieli się, że dzieci przygoto­
wały je samodzielnie.

Zkolei gospodarz klasy p. Przy­
była, podniósł znaczenie tego rodzaju 
zebrań. Możność popisywania się w 
szkole przed rodzicami wpływa do­
datnio na młodzież a rodziców wiąże 
ściślej ze szkołą.

W dalszym ciągu rozwinęła się 
rzeczowa i szeroka dyskusja, w której 
poruszano następujące sprawy:

a) możność zorganizowania wspól­
nego uczestnictwa dzieci szkolnych 
we mszy św. w niedzielę i święta,

b) możność szerszego uwzględnie­
nia w programie dla dziewcząt go­
spodarstwa domowego,

c) sprawa zadań domowych,
d) zaopatrywanie biedniejszych 

dzieci w przybory szkolne.
W dyskusji zabierały głos panie 

Jankowska i Wasilewska oraz pano­
wie Ksycki i Ratajczak. Gospodarz 
klasy w powyższych sprawach dawał 
obszerne wyjaśnienia i przyrzekł 
wniesione postulaty przedstawić do 
rozpatrzenia Radzie Pedagogicznej.

Zebrania postanowiono odbywać 
każdą ostatnią niedzielę miesiąca. 
Na przyszłem zebraniu gospodarz 
klasy p. P. przyrzekł przygotować 
pogadankę o różnych formach współ­
pracy domu ze szkołą.

Po dwugodzinnych obradach za­
kończono sympatyczne zebranie na­
cechowane głęboką troską o wycho­
wanie naszej młodzieży.

Zebrania rodzicielskie poszczegól-

sprawie napotyka na znaczne tru­
dności, jeśli wziąć pod uwagę, że w 
ostatnich 12 latach zmieniali się dość 
często właściciele wspomnianego 
hotelu.

Wiadomość o wykryciu zbrodni 
w hotelu Centralnym jest komento­
wana w różny sposób, przyczem na 
szczególną wzmiankę zasługuje na­
suwające się mimowoli porównanie 
tajemniczej zbrodni nakielskiej ze 
znalezieniem kościotrupa w Poznaniu 
przy ul. Półwiejskiej i wykryciem 
mordercy w osobie Leona Hałasa.

Wyników śledztwa oczekuje się 
też w Nakle ze zrozumiałem zainte­
resowaniem.

nych klas odbywają się w tutejszej 
szkole powszechnej dość często. 
Wszystkie cechuje serdeczna i głę­
boka troska o naszą młodzież.

Mają one wielkie znaczenie, po­
nieważ dążą do ściślejszego kontaktu 
domu ze szkołą i wytwarzania odpo­
wiedniego środowiska wychowaw­
czego.

Uczęszczajmy tłumnie na zebrania 
rodzicielskie a podołamy łatwiej 
wspólnie ze szkołą wielkiemu a zboż­
nemu dziełu wychowania swych po­
ciech na zdrowych członków naszego 
Kościoła i ukochanej Ojczyzny.

Uczestnik.
Konkurs na stanowisko oboźne- 

go powiatowego. Ponieważ b. oboź- 
ny b. OWP. p. Trrr. w bezprzykła­
dny sposób zaprzepaścił wielkie ideały 
i siaki-taki dorobek Obozu Wielkiej 
Polski na tut. gruncie, zdradzając 
elementarny brak pomysłowości i sil­
nej pięści w biciu szyb i żydów, ro­
bieniu burd i innych bohaterskich 
wyczynów, przeto — nawiązując do 
chlubnej tradycji OWP., oraz do ży­
wych i aktualnych wzorów z pobli­
skiej zagranicy — wzywa się wszy­
stkich herosów miasta i okolicy do 
stawiania z dniem 1. IV. swych kan­
dydatur na zaszczytną (i dobrze pła­
tną!) posadę przywódcy przefasono- 
wanych z owupe Młodych Naro­
dowców. —

Robota — rzecz oczywista — 
konspiracyjna. Program ustalony 
w szczegółach przez wytrenowanych 
w tych bojach Starych Narodowców.

Kto z małoletnich, chce zóstać 
podoficerem ? Przypominamy, że z 
dniem 10 kwietnia br. upływa termin 
zgłoszeń do szkoły Podofic. Piech, 
dla małoletnich. Kandydatów należy 
zgłaszać w Pow. Komendzie PW. 
i W. F.

Śledztwo przeprowadzone w tej
ii|wgg!ggg»j

Odczyty o obronie przeciwgazo­
wej. Następny odczyt odbędzie się 
w poniedziałek, 3 bm. o godz. 17 tej 
w szkole powszechnej z następującym 
programem : a) Dr. Balewski — o- 
gólne zasady ratownictwa, b) p. Ed­
ward Zaleciński — obrona gazowa 
indywidualna (maska gazowa, aparat 
tlenowy).

III Koncert religijny. Tradycyj­
nym zwyczajem, jak w latach po­
przednich urządza Koło Śpiewackie 
w Wągrowcu z udziałem Koła Muz. 
im. Chopina, Koncert religijny. Kon­
cert odbędzie się w Palmową nie­
dzielę, dnia 9 kwietnia w auli Gimn. 
Męskiego. W programie m. in. kan­
tata Moniuszki „Oto drzewo Krzyża", 
na solo, chór i orkiestrę, kwartet 
smyczkowy „7 słów Chrystusa *a 
Krzyżu" J. Haydna, „Aremaris Stella" 
Griega na orkiestrę i szereg innych 
utworów chóralnych i orkiestralnych.

Partje solowe odśpiewa baryton 
p. Chruszczyński z  Poznania, który 
swym pięknym głosem zachwycał 
nielicznych słuchaczy zeszłorocznego 
Koncertu rei. Odśpiewa on arję z 
oratorjum „Eliasz" Mendelsohna. Po­
nieważ nie wątpimy, że Obywatelstwo 
Wągrowca, nabrało już przekonania
0 dodatniej i artystycznej wartości 
imprez naszych zespołów, staramy 
się zachęcić i uprzystępnić nasz kon­
cert wszystkim. Ceny miejsc nie 
przekroczą 1 zł. Mamy nadzieję, że 
Koncert nasz zgromadzi wszystkich 
przyjaciół dobrej muzyki i śpiewu.

Zarząd Koła Śpiewackiego.
Jarmark. Następny jarmark od­

będzie się w czwartek, dnia 6 kwiet­
nia — tylko na bydło i konie.

Opuścił dom rodzicielski. Policja 
poznańska przytrzymała zbiegłego z 
domu rodzicielskiego w Wągrowcu 
Edmunda Jach mana, lat 16. Jschmana 
przekazano do. Wągrowca.

Chór Kubańskich Kozaków. W
czwartek, dnia 6. 4. o godz. 8,15 w sali 
Nowej Strzelnicy wystąpi tylko z jed­
nym koncertem słynny Chór Kubańskich 
Kozaków pod dyr. Księżny Elżbiety 
Gagarinowej. Chór nie potrzebuje wiel­
kiej reklamy wystarczy przejrzeć z ostat­
nich kilkunastu dni dzienniki Warszaw­
skie i Poznańskie gdzie prasa entuzja­
stycznie się wyraża o zespole. Chór 
występuje w oryginalnych malowniczych 
strojach Kozackich. W programie naj­
piękniejsze pieśni kozackie burłaków, 
syberyjskie, smętne romanse cygańskie 
oraz tańce. Chór koncertował w Rad jo 
Polskim w Warszawie dnia 12 marca 
br. Zaznaczyć wypada, że Chór wystę­
pował w większych miastach Europy, 
ostatnio w Warszawie, Wilnie, Poznaniu
1 na ogólne żądanie powtarza jeszcze 
raz dnia 1 kwietnia br. o godz. 11-tej 
wieczorem w Kinie Słońce w Poznaniu 
który to koncert transmitować będzie 
Rad jo Poznańskie. Przypuszczamy, że 
występ tak oryginalnego Chóru wzbu­
dzi nielada zainteresowanie w naszem 
mieście. Bilety na ten niezwykły kon­
cert już do nabycia po cenach popular­
nych u p. Kolattowej.

Ruch towarzystw
Wolność! Zapowiedziane strze­

lanie ćwiczebne Placówki Powst. 
i Woj. O. K. VIII na sobotę, 1 kwie­
tnia odbędzie się dopiero w sobotę, 
dnia 8 kwietnia br. od godz. 4—6-tej 
popoł. na strzelnicy p. Rossy.

Komendant.
Zarząd To w. Miłośników Foto­

graf jl zawiadamia, że w dniu 5 kwiet­
nia br. (środa) o godz. 18-tej w sali 
odczytowej Oddziału Drogowego przy 
ul. Kościuszki odbędzie się miesięczne 
plenarne zebranie na którem będą o- 
mawiane sprawy ciemnicy i aparatu 
projekcyjnego do powiększeń. Równo­
cześnie będzie wygłoszona pogadanka z 
dziedziny fotograf)i. Ze względu na 
ważne obrady uprzejmie prosimy o przy­
bycie P. T. członków. Zarząd.

L. O. P. P.
Celem wzmożenia działalności 

Miejscowego Koła LOPP., zaprasza 
Członków, Przedstawicieli wszy­
stkich Towarzystw oraz Sympatyków 
na zebranie porozumiewawcze, które 
się odbędzie w poniedziałek, 3 kwie­
tnia br. o godz. 8 wieczorem w sali 
szkoły powszechnej ZARZĄD.
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Baczność Inwalidzi Pracy (Cy­
wilni)! Zebranie Związku Zjedno­
czenia Inwalidów Pracy oraz wdów, 
sierot i starców odbędzie się w Wą­
growcu w niedzielę, dnia 2 kwietnia 
br. o godz. 1 po nabożeństwie w 
lokalu p. Pazdowskiego przy ul. Po­
znańskiej nr. 19. Na porządku obra*d 
sprawa nowej ustawy o ubezpiecze­
niu społecznym itp. Zatem przy­
bycie wszystkich na to zebranie jest 
konieczne. O liczny udział w ze­
braniu prosi Zarząd.

Zebranie plenarne Kółka Włościa-
nek odbędzie się w przyszłą niedzielę, 
dnia 2 kwietnia rb. zaraz po sumie w 
lokalu Konsumu Urzędników.

O liczny udział członków prosi
Zarząd.

Walne zebranie Kółka Rolnicze­
go. W przyszłą niedzielę, dnia 2 kwiet­
nia br. o godz. 12,30 odbędzie się w 
sali p. Wierzejewskiej zwykłe roczne 
walne zebranie Kółka Rolniczego Wą- 
growieckiego. Ze względu na przypa­
dający w tym roku obór wszystkich 
członków Zarządu, liczny udział człon­
ków pożądany. Zarząd.

W mieście naszem pobudowane 
będzie lotnisko. Dzięki staraniom 
tut. Koła LOPP, a przedewszystkiem 
Zarządu wraz z niestrudzonym po w. 
instruktorem gazownictwa p. Zale- 
cińskim pobudowane będzie na te­
renie naszego miasta lotnisko do u- 
źytku loteictwa cywilnego. Jako 
odpowiednie miejsce upatrzone zo­
stały grunty, położone za Szpitalem 
powiatowym aż do ulicy Kćyńskiej. 
Zarząd wojewódzki poczynił już pe­
wne kroki co de zakupu tych grun­
tów. Na cel ten mają być również 
obrócone dochody ze składek w dn. 
3 Maja, które dotąd przeznaczone 
były na T. C. L. Po otrzymaniu 
dalszych informacyj nie omieszkamy 
Czytelników naszych poinformować.

Tragedja rewolucji w Rosji. Ki­
no Metropolia wyświetla w niedzielę 
2 hm. dwa filmy i to: „Tragedja 
rewolucji w Rosji* i Charlie Chaplin 
jako „Rywal Torreadora. Początek 
seansów o godz. 5-tej i 8-ej wiecz.
KRONIKA POLICYJNA

Kradzież. Bloch Erwin, rolnik, 
ząm. w Łaziskach pow. wągrowiecki, 
został okradziony przez nieznanych 
sprawców. Skradziono mu 1 złoty 
zegarek branzoletkowy, 1 parę butów 
gum., 1 parę spodni użytych, wartości 
około 400 zł. Dochodzenia w toku.

P o ż a r  la su  p o d  O b o rn ik a m i
O b o r n i k i ,  1. 4. Onegdaj wy­

buchł na terenie leśnictwa Myciny 
powiatu obornickiego pożar lasu, 
spowodowany przez lekkomyślność 
palącego papierosa bezrobotnego.

Pożar nie przybrał groźniejszych roz­
miarów tylko dzięki energicznej akcji 
zapobiegawczej p. starosty obornic­
kiego.

Pożar gospodarstwa. W dniu 
30 marca br. o godz. 9 rano wybuchł 
pożar w zagrodzie rolnika Penna 
Ludwika w Gąsawie pow. żniński. 
Pastwą pożaru padła stodoła i chlew 
z Spichlerzem. Szkoda wynosi 18 
tys. zł. Dochodzenia w toku.

Gołańcz
Zarządowe zebranie LOPP. W

czwartek, 30 uhm. o godz. 7,30 od­
było się u p. Kowalewskiego zebra­
nie zarządu Koła LOPP., na którem 
uchwalono urządzić dnia 2. IV. zaraz 
po sumie pokaz walki gazowej z za­
stosowaniem gazów łzawiących, oraz 
wyświetlanie przeźroczy odpowied­
nich. Pozatem wygłosi referat p. Za- 
leciński, pow. instr. OPL. i Gaz. 
Demonstrowaniem i wyświetlaniem 
przeźroczy zajmie się p. Ciemnoczo- 
łowski i p. Olejnik. Uprasza się 
cale Obywatelstwo do wzięcia udziału 
w powyższej imprezie.

Nowy Zarząd w Tow. Przemy­
słowców. W ub. niedzielę odbyło 
się walne zebranie Tow. Przemy­
słowców w lokalu p. Włodarkiewi- 
cza. Na przewodniczącego zebrania 
powołano jednogłośnie kier. szkoły 
p. Ciemnoczołowskiego.

Zarząd ukonstytuował się w na­
stępującym składzie: pp. Nowak 
Władysław — prezes, Cepel — wi­
ceprezes, Kemnitz Stan. — sekre­
tarz, Lewandowski Józef — zast. 
sekr., Bojarski — skarbnik. Pomię­
dzy innemi uchwalono fundować do 
nowobudującego się kościoła jedno 
okno (w sumie 400 zł.) Na ten cel 
złożono już na ręce ks. proboszcza 
100 zł, resztę Tow. wpłaci z biegiem 
czasu.

V:

Także tut. Kolejarze postanowili 
ufundować jedno okno i na ten cel 
odpowiednio się opodatkowali i co 
miesiąca sumę tę wpłacają na ręce 
ks. proboszcza.

Oby powyższy szlachetny czyn 
znalazł jak najwięcej naśladowców.

Wielki pokaz obrony przeciwga­
zowej. W niedzielę, dnia 2 kwietnia 
br. zaraz po nabożeństwie głównym

Cała Polska dla Wilna!
2 kwietnia „Dzień Ratowania 

Bazyliki Wileńskiej!

urządza Koło L. O. P. P. Gołańcz 
bezpłatnie w mieście na rynku pokaz 
ataków gazowych drużyny ratowni­
czej itd. zaś krótko potem w sali 
p. Kowalewskiego nastąpi wyświe­
tlenie przeźroczy i referat o Lidze 
Obrony Powietrznej i Przeciwgazo­
wej. Z uwagi na grożące niebezpie­
czeństwo trujących gazów i własny 
interes każdego Obywatela, uprasza 
się o jaknajliczniejsze wzięcie udziału.

Zarząd.

Skoki
Jarmark ogólny w tut. mieście 

odbędzie się w czwartek, dnia ó-go 
kwietnia br.

Rejowiec
Jak Związek Strzelecki uczcił dzień 

Imienin Pierwszego Marszałka Polski.
W dniu 19 marca, pośpieszył tutejszy 
Związek Strzelecki do Skoków, by 
na życzenie wójta p. Waehnera, wraz 
z sąsiedniemi, bratniemi organizacja­
mi, publicznie zamanifestować i zło­
żyć hołd, Wielkiemu Wodzowi, Pier­
wszemu Marszalkowi Józefowi Pił­
sudskiemu, w dniu Jego Imienia. O 
godzinie 16-tej odbyła się uroczysta 
akadcmja w miejscu. Na program 
uroczystości składały się przemówie­
nie prezesa ob. Klucza, oraz śpiewy. 
Po akademii odbyło się strzelanie do 
„Tarczy Obrany Narodowej".

H olow anie g ie łdy  p łodów  rolniczycti
Poznań, dnia 32. 3. 1933 r.

Cena za 100 kg od zł—zł
Z y t o ........................ 17,75—18,00
P s z e n ic a ...................  33,50 —34,50
Jęczmień 681—691 g/1. 14,25—15,00 
Jęczmień 643—662 g/1. 13,75—14,25 
Owies pastewny . . 11,25—11,75
Mąka żytnia 65 proc.

wł. worka . . . .  27,50—28,50 
Mąka pszenna 65 proc. 

wł. worka . . . .  51,00—53,00

Łańcuch składek
n a  budow ę ło d z i podw odnej 
im . M arsza łk a  P iłsu d sk ieg o

Na wezwanie W Pana Dr. Rawicz- 
Kolasińskiego składam na łódź pod­
wodną im. Marszałka Piłsudskiego 
w imieniu własnem 5 zł i w imieniu 
Zw. Zaw. Pracowników Ubezpieczeń 
Społ. 24 zł i w dalszym ciągu proszę 
Nacz. Urzędu Skarbowego WPana 
Mgr. Fołtyna i podległy Mu personel 
o złożenie ofiar na ten sam cel.

Józef Kopanklewicz
Insp. Kasy Chorych

Razem z poprzedniem pokwito­
waniem 259,00 zł.

Wszelkie datki przyjmuje Re­
dakcja „Głosu Wągrowieckiego*.

Otręby żytnie 
Otręby pszenne 
Otręby pszenne (grube) 
Rzepak. . .
Rzepik . . 
Gorczyca . .
Wyka latowa 
Peluszka . .
Groch Yiktoria 
Groch Folgera 
Lubin niebieski 
Łubin żółty .
Seradela . . 
Koniczyna biała 
Koniczyna czerwona 
Koniczyna szwedzka 
Ziemniaki jadalne . . 
Ziemniaki fabr. za kilo 

Ogólne usposobienie

9,00— 9,50 
9,50—10,50

10.50— 11,50
43.00— 46,00
42.00— 47,00
40.00— 46,00
12.50— 13,50
12.00— 13,00
21.00— 24,00
35.00— 40,00 
7,50— 8,50 
9,00—10,00

11,75—12,75
65.00— 95,00

75.00— 105,00
85.00— 105,00 

2,19— 2,40
% 11 
spokojne.

O s ta tn ie  w ia d o m o ś c i
Zapowiadany nieomylnie rok ro­

cznie od 6 zgórą lat przez świetnie 
się orjentujące Stronnictwo Narodo­
we upadek sanacji w Polsce — zisz­
cza się.

Ukazały się oto tej nocy dziwne 
znaki na niebie, które bez wątpienia 
zwiastują zapadnięcie się w nicość 
oligarchji sanacyjnej. W ładza! uprag­
niona władza przechodzi nareszcie 
w ręce obozu narodowego, który 
zgodnie z dawno napisanym progra­
mem polit. - gospodarczym dokona 
kolosalnych zmian: dusi kryzys, to­
pi żydów, podwyższa pensje urzęd­
nicze, obniża podatki, a sanatorów 
chwyta na lasso i zakuwa w dyby.

Ciesz się narodzie, drżyj sanacjo!

S p r z e d a ż e  p r z y m u s o w e
We wtorek, dnia 4 kwietnia br. o godz. 7 rano będę 

sprzedawał w Nowej - wsi w drodze egzekucji najwięcej 
dającemu i za gotówkę:

3 maciory.
Zbiórka przed domem p. Schmidt.

O godz. 7,30 rano w Rąbczynie
4 świnie po \ %  ctr.

Zbiórka przed domem p. Johanna Thomasa.
O godz. 8 rano w Rąbczynie

2 maciory prośne, 3 jałówki po roku, 4 warchlaki.
Zbiórka przed domem p. Petroneli Chociej.

O godz. 8,30 rano w Stępuchowie
1 mogiłę ziemniaków około 40 ctr., 1 maciorę około 
l*/2 ctr., 1 świnię około 80 funtów.

Zbiórka przed domem p. Józefa Pawłowskiego.
O godz. 9 rano w Mirkowiczkach

1 powózkę i 1 maciorę.
Zbiórka przed domem p. Wal. Derezińskiego 

O godzinie 11 przedpoł. w Damasławku 
1 lokomobllę.

Zbiórka przed domem p. Edmunda Winieckiego.
O godz. 11,30 przedpoł. w Damasławku

kompletne urządzenie składu.
Zbiórka przed domem p. Mieczysława Małka.

O godzinie 1,15 popoł. w Mokronosach
1 szafę żelazną do pieniędzy.

Zbiórka przed majątkiem.
O godz. 3,15 popoł. w Kołybcu

8 warchlaków, 9 Świn i 1 maciorę.
Zbiórka przed domem p. Wincentego Wesołka.

O godzinie 3,30 popoł. w Niemczynie
1 świnię.

Zbiórka przed składem p. Wacława Andrzejewskiego. 
O godz. 5,30 popoł. w Łeknie

100 mtr. płótna na pościele, 150 mtr. na fartuchy, 
110 mtr. barchanu, 100 mtr. płótna na koszule. 

Zbiórka przed domem p. Stefana Głowackiego.
O godzinie 6,30 popoł. w Tarnowie

12 Świn po 1 ctr.
Zbiórka przed domem p. Pelagji Marlewskiej.

85 Preuschotf, kom. Sądu Grodzkiego w Wągrowcu.

Pokój
słoneczny umeblowany z ku­
chnią lub bez, 1 kwietnia wy­
dzierżawię. Zgłoszenia do 
admia. Głosu. 94

Wizytówki
są najodpowiedniejszym po­
darkiem wielkanocnym. Naj­
taniej i szybko wykonuje 
Drukarnia W. Kubanka — 
Wągrowiec, ul. Kościuszki 5.

Jaja wylęgowe
kur zielononóżek polskich, 
włoskich białych (Leghorny), 
karzełków polskich a 3 zł 
mendel. Kilkadziesiąt kierz- 
ków porzeczek czerwonych 
(świętojanek) od 20—50 gr. 
kierzek. Lilje (Irysy) tanio 
sprzedam. Sii

Stępiński, Janowiecka 35.

ZA M Ó W IEN IA

s te m p le
przyjmuje D ru k a rn ia

W. Kubanka w Wągrowcu.

m ■ ■ ■ ■ ■ ■i
B B Kto o s z c z ę d z a  —
m ten  s tw a rz a  d o b ro b y t

d la  s ie b ie  i s w o je j ro d z in y !
Nie zwlekaj i rozpocznij natychmiast
tworzyć fundament dla Twego dobrobytu.

W kłady oszczędnościowe
przyjmuje

na korzystnych warunkach

i BANK  LUDOW Y
B ffl

66 w  W Ą G R O W C U .

BiBilBIBBaiiBiUHIlHiB
S p r z e d a ż e  p r z y m u s o w e

We wtorek, dnia 4 kwietnia br. o godz. 8,30 sprzeda­
wać będę w Bobrownikach 

żyto.
O godzinie 8,45 w Rudniczu

śrutownik, świnie.
Zbiórka przed kuźnią 

O godzinie 10-tej w Wiatrowcu
3 cielaki, 2 warchlaki, 2 wozy żyta, kanapę, biurko.

Zbiórka przed p. Pawlakiem.
O godz. 16,15 w Bartodziejach

sanie, bryczkę, żyto.
Zbiórka przed szkołą

najwięcej dającemu za gotówkę 
96 Narzyński, kom. sąd. z poi.

C z y  je s te ś  c z ło n k ie m  L. O . P. P.?

Wydawca Wojciech Kubanek. — Redaktor odpowiedzialny Wojciech Kubanek w Wągrowcu. — Czcionkami drukarni W. Kubanka w Wągrowca.


